
PRZMAP PRAfY
Z / i e R A l l C I l E I

C O D Z I E N N Y  81 UL Ł T Y  
V ydzialu r u j o v i o  o

mmasmm tftm z m e a n k s n k h €~

Rok Vi. W arszawa, w torek  17 Sutego 1931 r. Hr. 3 8 .
ADRES REDAKCJI: Plac Szarsz. P iłsu d sk iego  tei. f«1» S. Z., w ew n. Hr. § 3 .
TREŚĆ: Spraw y polskie; Polska a Niemcy. — W ęgiel polski. — Sytuacja polityczna w Polsce, — Zaga
dnienia ogólne: Sytuacja polityczna w Niemczech. — Francja a Niemcy, — M ocarstw a a Z. S. R. R. — 
Sytuacja polityczna na Litwie. —- Sprawa, rozbrojenia. — Sytuacja gospodarcza we W łoszech. — Da
leki W schód. — A rtykuły nieuwzględnione.

S P R A W Y  P O L S K I E
POLSKA A NIEMCY.

Le Petit Parisien 14.11, zamieszcza streszczenie 
mowy p. min. Zaleskiego w Senacie pod nagłówkiem: 
„Polityka Polski jest jasna i pokojowa, twierdzi p. 
Zaleski, a  główną jej podstaw ą jest sojusz z F rancją
1 z Rumunją w duchu paktu Ligi Narodów".

Prasa niemiecka 13.11, podaje streszczenia mo
wy min. Zaleskiego w komisji senackiej i podnosi, 
że min. Zaleski zaprzecza wzięcia na siebie jakich
kolwiek zobowiązań w Genewie w związku ze skar
gami niemieckiemu

Deutsche Tageszeitung 13.1L podaje mowę min. 
Zaleskiego p, t , : Polska „lojalność".

Der ’Abend 13.11, w  tytule! podkreśla, ze mowa 
min. Zaleskiego skierowana jest przeciwko rewizji 
granic i zaprzecza istnieniu frontu przeciwsowiec- 
kiego,

Kónigsb. Hart. Ztg. 12.11, p. n. „Die deutsch-pol- 
msche Grenze unanehm bar" informuje o m anifesta
cji na rzecz porozum ienia niemiecko - francuskiego 
{Kundgebung fur d ie deutsche - franzósische Ver- 
fitandigung), k tó ra  odbyła się dn, 1 b. m. w  W ersalu 
pod przewodnictwem  francuskiego deputowanego 
Chabruna, Na zgrom adzeniu przem aw iał członek n ie
mieckiego^ zw iązku republikańskiego „Reichsbanner", 
Espe, opisując niesłychaną nędzę gospodarczą Nie
miec, obarczonych reparacjam i, „których kresu nie 
można przewidzieć". Głównie mówca w ystępow ał 
przeciw „samowolnym" zmianom granic Niemiec, 
podyktowanych trak ta tem  wersalskim, a w  szoze- 
szczególności przeciw granicy polsko - niemieckiej, 
„której naród niem iecki nigdy nie będzie mógł uznać .
2  dalszych przem ówień dziennik k ró tko  referuje mo- 
wę redaktora dziennika francuskiego „Rćpublique ,

k tóry  również wypowiedzieć się miał za „zasadniczą 
rewizją artykułów  trak ta tu , k tó re  z biegiem czasu 
stały się (uciążliwe". Dziennik nadm ienia jednak, źe 
mówca zaznaczył, że rewizja trak ta tu  nie powinna 
się odbyć ze szkodą wyłącznie dla Polski1. W czasie 
przem ówienia p. E spe’go grupa dem onstrantów  s ta 
ra ła  się w targnąć, śpiewając m arsyłjankę, n a  salę, 
czemu jednak policja z łatw ością przeszkodziła.

Kónigsb. Allg. Ztg. 14.11 informuje, iż dn. 13 
b. r. odbyła się w  Berlinie zapowiedziana od dwóch 
tygodni m anifestacja na  rzecz niemieckiej m niejszo
ści narodow ej w  Polsce. W  m anifestacji wzięły udział 
wszystkie niem ieckie związki wschodnie, m iędzy n ie
mi „Rexchsverband der heim attreuen Ost — und 
W esfpreussen, Bund der Damziger i M emełlandbund", 
Przem ówienie główne wygłosił kierow nik królew ie
ckiego Helmatbundu, M osberg, referując o przebiegu 
styczniowej sesji R ady Ligi Narodów. N a zakończę-5 
nie przyjęto uchwałę, stw ierdzającą, że osiągnięte na 
sku tek  interw encji niem ieckiej orzeczenie Rady L, N. 
w  spraw ie mniejszości niem ieckiej w  Polsce oznacza 
w ielki postęp. Zgromadzeni uznają również za realny  
sukces to, że dzięki potężnem u naciskow i ze strony 
rządu  niemieckiego stw ierdzone zostały ciężkie w y
kroczenia przeciw  mniejszości niemieckiej w  Polsce, 
o raz ustalono uzasadnione podejrzenie sprzyjania 
w ładz polskich w akcji terorystycznej. W yłączenie 
jednak z orzeazenia genewskiego w ypadków ciężkie
go pogwałcenia p raw a mnliejstzośoi na Pomorzu 
zmniejsza w  ogromnej m ierze w artość ujawnienia wi
ny  strony polskiej. Obrady genewskie uznano tylko^ 
za w stęp do wysiłku ze strony  niemieckiej, zdążają
cego do zagw arantow ania stosowania się strony pol
skiej do postanow ień umowy o mniejszościach naro
dowych. Zdaniem zgromadzonych, ty lko  energiczna 
rew izja granic stw orzonych „dyktatem " wersalskim,, 
jest w  stanie wyzwolić mniejszość niem iecką z nie
znośnego stanu bezpraw ia i bezbronności.





WĘGIEL POLSKI.

The Sunday Times 15.11 pisze, że polski węgieł 
górnośląski stanowi poważną groźbę d la  węgla, b ry 
tyjskiego na rynkach skandynawskich. W spółzaw o
dnictwo pomiędzy W. Bryt an ją a Polską w  opanow a
niu rynków Norwegji, Szwecji i  Danji zaostrzyło' się. 
Polska modernizuje iswe m etody eksportowe i zmniej
szając koszta  eksploatacji, czyni szybkie postępy w o 
bec otwarcia nowej linji kolejowej Dąbrowa —  Gdy
nia, która ma olbrzymie znaczenie ekonomiczne, 
Ukończenie tej linji n ietylko ułatwi transport węgla  
bezpośrednio, do portu, lecz odciąży znacznie inne li- 
mje kolejowe. N ależy  spodziewać się, że z linji tej b ę
dą korzystali najbliżsi sąsiedzi Polski Czechosłowa
cja, Rumun ja i W ęgry dla eksportu sw oich  towarów  
przez Bałtyk. N iem cy przeciwni są tej linji, ponie
waż, zdaniem ich, zbudowana ona została  ze w zg lę
dów politycznych na szkodę Niem iec, W ładze polskie 
zaprzeczają temu, twierdząc, że Polska,, budując tę li- 
nję, kierowała się tylko względam i ekonomicznemu 
Istnieje przypuszczenie, że w  budowie tej linji zaan
gażowany został kapitał francuski. Grupa francuska 
na czele z „Banąue du Pays du Nord" uczyniła pro
pozycję P olsce zwrócenia w szystkich sum, wydatko
wanych na budowę i wybudowania drugiego toru z 
warunkiem, że będzie ona m iała udział w  eksploata
cji tej linji.

Groźba dla węgla brytyjskiego jest poważna, Z 
chwilą gdy linja Dąbrowa —  Gdynia .zostanie zupeł
nie ukończona, koszta transportu znacznie się obniżą, 
przyczem będzie duża oszczędność na, czasie  i węgiel 
bogatych kopaln i śląskich będzie sp rzedaw any  na ry n 
kach skandynaw skich po cenie tańszej n iż  brytyjski.

SY T U A C JA  POLITYCZNA  W  POLSCE.

Deutsche Tageszeitung 15.11 pisze, że polski 
dziennik rozporządzeń z dn, 14 b. m. obejm uje plan

paroelacyjny na 1932 r. W  planie tym według dzien
nika znów województwa zachodnie (b. zabór pruski)1 
są obciążone stosunkowo bardziej niż inne, m ianow i
cie ziemia prywatna w nich stanowi 25 proc, ogólne
go terenu, przeznaczonego na parcelację, podczas 
gdy w innych województwach wynosi tylko 12 proc.

Vossische Ztg. 14.11, w koresp. z W arszawy in
formuj e o aresztowaniu członków nielegalnej ,,par- 
tji komunistycznej Zachodniej Białorusi", przyczem  
policja znalazła ślady, prowadzące do Mińska, skąd  
szły  duże środki pieniężne na rzecz propagandy w y
wrotowej w  Polsce.

Dziennik pisze, że mniejszość białoruska w P o l
sce, licząca ponad miljon osób, zachowywała się do
tychczas mniej aktywnie w  porównaniu z  m niejszo
ścią ukraińską i litewską. W ystąpienie policji pol
skiej może zaostrzyć teraz stosunki z sąsiadem P ol
ski na północnym w schodzie,—białoruską republiką 
sowiecką. Na Ukrainie areszty powyższe również w y 
wołują silny oddźwięk, 
feds®

ABC  7.11 (Madryt) podaje z W arszawy głosy  
prasy polskiej o załatwieniu zatargu polsko niem iec
kiego, twierdząc, że  oświadczenie delegata japoń
skiego było bardziej korzystne dla Polski niż dla N ie
miec. Drugiem powodzeniem Polski było odrzucenie 
przez Radę Ligi skargi mniejszości ukraińskiej. Te do< 
datn ie wyniki dyplomacji polskiej mają o w iele do
nioślejsze znaczenie, niż skargi opozycji z powodu 
B rześcia. Dowodem wolności słowa w Polsce są ata
ki w prasie  i parlam encie przeciw marszałkowi P ił
sudskiem u.

The New York Times 25.1, zamieszcza korespon
dencję z W arszawy Jerzego Szapiro p. t, „Polska w  
szponach kryzysu ekonomicznego". Autor pisze o bra
k u  kap ita łów , o k ryzysie  rolnym i o wznoście bezro
bocia.

Z A G A D N I E N I A  O G Ó L N E
SY TU A C JA  POLITYCZNA W  NIEM CZECH.

Prasa niemiecka z dn. 16.11, podała  s tre szcze 
nie przem ówienia min. T reviranusa na zjeździe R ady 
Gospodarczej, w którein poruszył także spraw y po 
lityki zagranicznej, żądając  wolności zbrojeń, .zmniej
szenia ciężarów  odisizkodowaniowych i w yjaśn ien ia  
sprawy granic, k tó rą nazyw a koniecznością życiową.

Kónigsb. Volksztg. 12.11, inform uje, że dn. 1 1 
b. m. odbyło się w K rólew cu w ielkie zgrom adzenie 
związku republikańskiego , „R eichsbanner", na, k tó  
rem przem aw iał przyw ódca tego zw iązku  Hoeirsing. 
Całe przem ów ienie było -skierowane p rzec iw  partji 
narodowo - socjalistycznej. W  d, c. przem ów ienia p.

e r sing w sposób dow cipny sch a rak te ry zo w a ł p rz y 
wódców nacjomal,socjalistów, w yw ołując wirśód zeb ra 
nych burzę oklasków . W  końcu  m ów ca sk ierow ał się 
przeciw  kom unistom , obrazując, jak ci o sta tn i w espół 
z nacjonalsocjalistam i poniżają s ta le  godność narodu  
niem ieckiego w obec zagran icy  i podkopują zaufanie.

,j , Ostpr. Ztg. 13.11, informuje o  mowie, wypowie
dzianej przez gen. Teschnera z  okazji „tygodnia orę

ża"  (W ehrwociie.) urządzonego przez „Deutsche 
Studentenschaft" w Królewcu. „Ostpr. Ztg." podkre
śla z naciskiem, że T eschner wykazał w swej mowie, 
że „pacyfizm jest śmiercią narodu". Czas nagli, aby 
wreszcie zerwać zasłonę pacyfistyczną z oczu m ilio
nów' Niemców, aby cały  naród  zrozumiał, że  istnieje 
jedna tylko a lte rn a ty w a: gotowość oręża, albo upa
dek. „N ie spoczniem y —  ośw iadczył mówca —  póki 
nie przekonam y ostatniego Niemca, że źródłem  naszej; 
nędzy jest nasza bezbronność i póki nie przekonamy 
go do w stąpienia w nasze szeregi d la  wspólnej walki 
o uzbrojenie Niemiec".

Beri. Bórsen - Courier 12.11, w koresp. z W a r
szawy omawia głosy p rasy  polskiej o stanow isku rzą
du Bruninga i zaznacza, że Polska d opatru je  się od
prężeni,a sytuacji w  Niem czech,

The New York Herald 13.11, pisze w art. wst., 
że mimo błyskotliwego zwycięstwa, hitleryzm skoń
czy się w Niemczech, gdyż autor spodziewa się, że  
niemiecki zdrowy rozum zwycięży. Zdaniem autora,, 
jeden miesiąc w ładzy Hitlera wystarczyłby, ażeby go  
zupełnie zdyskredytować. Na eksperym ent taki jed-
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nak Niemcy nie mogą sobie pozwolić wobec ciężkie
go położenia ekonomicznego tak w k ra ju  jak i za
granicą.

ABC 12.11 twierdzi, że H itler nie um iał w yko
rzystać psychologicznie korzystnej chwili po osiąg
nięciu wielkiego zwycięstwa w wyborach i dał spo
sobność stronnictw om  mieszczańskim do zreorganizo
wania swych sił. Była chwila, k iedy lobóiz m ieszczań
ski chciał współpracować iz hitlerowcami. H itlerowcy 
niepotrzebnie zaatakow ali katolików, a  dzisiaj jest 
między katolikam i i  socjalistam i zgoda. Hitlerowcy, 
występując z  parlam entu  , nadali swej polityce cha
rakter negatywny, raczej rew olucyjny niż twórczy.

FRANCJA A NIEMCY.

Journal des Debats 15.11, omawia sprawę po
życzki dla Niemiec w  związku z in terpelacją posła 
D um ała i uważa, że jest to kw estja wielkiej wagi, 
mianowicie kw estja  zastosow ania tej polityki zag ra
nicznej zwania jest polityką likwidacji. Operacje ban
kowe powinny być logicznym skutkiem  planu Yornn- 
ga, gdyby on rzeczywiście był takim , jakim miał być 
gdyby zapoczątkow ał now ą erę, erę odprężenia. Nie
stety jednak Niemcy, zam iast okazywać chęci w spół
pracy międzynarodowej, wystąpili z programem, k tó 
ry naw et „Vossisohe Zeiłung" nazywa ,po lityką  r e 
wizjonistyczną w  obecnej chwili". Tymczasem lew i
ca, kartelow a uważa, że Francja musi wyciągnąć kon
sekwencje z p lanu Young a. i  dawać pomoc finansową 
Niemcom, jak  gdyby ci najlojalniej wywiązali się ze 
swych obowiązków. Ta rozbieżność pojęć francu
skich i niem ieckich w  spraw ach polityki likwidacji 
zapowiada w  bliskiej przyszłości wielkie, trudności 
Polityka pokojowa,, jest polityką wszystkich partyj, 
tylko że m etody p. B rianda i jego zwolenników pro
wadzą do rezultatów  bardzo wątpliwych, które ju
tro stać się mogą niebezpieczne. Nic dziwnego, że 
parlament wymaga wyjaśnień.

L'Echo de Paris 14.11, zamieszcza artykuł Perti- 
naxa w sprawie pomocy finansowej grupy banków 
francuskich dla Niemiec. Autor zwraca uwagę na o- 
statnie rezolucje Reichstagu, tak bardzo charaktery
styczne dla przeciętnego Niemca i zapytuje dokąd 
dąży wobec tego polityka francuska, dając pomoc 
rządowi Rzeszy zaplątanem u w kłopotach gospodar
czych. W prawdzie „Caisse des depots et Consigna
tions", instytucja państwowa, wycofała się z tej sp ra
wy; tern nie mniej tranzakcja w gruncie rzeczy nie 
przestaje być polityczną. Dlatego właśnie należy za
pytać, czy F rancja poprzestanie na tej doraźnej po
mocy bankowej dla Niemiec, —- co jest wątpliwe, — 
a wobec tego jakie gwarancje pokoju dają  Francji 
Niemcy co do ogólnych celów swej polityki wzamiau 
za pomoc finansową. Twierdzenie, że mur z francus
kich pieniędzy odgrodzi Niejmcy od bolszewizmu, zna
czy w rzeczywistości uzależnienie się od polityki n ie
mieckiej. W każdym  razie wzamian za francuskie 
pieniądze należy żądać gwarancyj w sprawie rozbro
jenia i planu Younga.

M OCARSTW A A Z. S. R. R,

The New York Herald 14. 11. Korespondent z 
Filadelfji donosi, że sen. Oddie z Nevada, przem awia

jąc z  okazji dnia Lincolna, powiedział między inne- 
mi, że jeżeli pozwoli się Rosji sprzedawać artykuły 
będące produktem pracy niewolników, to tak wzro
śnie oma w  siłę, że wojna światow a stanie się n ieu
nikniona.

Izw iestja  13.11, w art. wst. polem izują z prasą 
angielską w spraw ie jej zarzutów co do stosowania 
przez rząd sowiecki pracy przymusowej. P rzedsta
wiciele kapitalistycznej Anglji, piszą „ Izwiestja", 
uważają, socjalistyczną organizację pracy w Z, S, R. 
R, za niewolnictwo. W  ten sposób dyskusja na ten 
tem at została postawiona na poziomie zasado, Niechże 
kapitaliści angielscy nie narzekają na siebie, kiedy 
my, będziemy wykrywali praw dziw ą istotę ustroju 
kapitalistycznego, w którym  praca według teorjł 
M arksa jest drugą formą niewolnictwa. W  d, c, 
,,Izw iestja" zapowiada ogłoszenie szeregu artykułów, 
dyskusyjnych na ten tem at. W  poszczególnych zda
niach artykułu przebija się zaniepokojenie dziennika 
z powodu kam panji prasy angielskiej przeciwko sto
sowaniu pracy przymusowej w Z. S, R. R.

Komunist 13.11, w art, p. t. ,,Czechosłowacja na 
froncie interwencji" zaznacza,, iż krtaj ten coraz b a r
dziej wysuw a się n a  pierw szy plan bloku państw  
prizeciws owieokioh. Czechosłowację dzieli od ZSRR- 
zaledw ie 100 km. teryfcorjum Polski faszystowskiej. 
Na wschodzie Czechosłowacja graniczy z Polską, 
Riumunją !i W ęgrami i w tern położeniu geograficz- 
mem Czedhoislowaicji tkwi jej wielkie znaczenie s tra 
tegiczne w przyszłej wojnie przeciwko ZSRR. Znaj
dując się pod wpływem Francji, k tó ra  stoi na czele 
planów  pnzeciwsowieckich, Czechosłowacja zbroi 
iswoją airmję, buduje silną flotę powietrzną, której ba • 
izy znajdują się w  Słowacji najbliżej położonej do 
ZSRR. W e wschodniej części Czechosłowacji pobu
dowane są koleje strategiczne prowadzące do Polski 
i  Rumumji. Przem ysł wojenny Czechosłowacji w P ik 
nie i Brnie, zaopatruje w amunicję państwa, należące 
do bloku przeciwsowieckiego, a więc Polskę, Łotwę, 
Litwę i Rumumję. Powołując się ma głosy prasy cze
chosłowackiej, „Komiulnist" stwierdza, iż Czechosło
w acja ostatecznie przyłączyła się do bloku przeciw- 
slowieckiego. Jednakże w m iarę jak zbroi się burżua- 
zja czechosłowacka, szykuje się do  ostatecznej wałki 
irewolucyjnej i p ro letaria t czechosłowacki', k tóry  k ie
row any przez pattje  komunistyczne w odpowiedniej 
chw ili w ystąpi czynnie przeciwko swemu rządowi, a 
w obronie napadniętego przez kapitalistów  ZSRR.

Finlandzkie czasopisma gospodarcze (Kuupa- 
lehti“ i „Suomen Ulkomaankauppa") z końca stycznia  
podkreślają, że Finlandja nie może lekceważyć ry n 
ku rosyjskiego, lecz przeciwnie powinna tak ukształ
tow ać 'wymianę handlow ą z Rosja,, by  osiągnąć jak. 
najw iększe korzyści. Stanowisko tych pism opiera 
•się n a  przesłankach, iż wszystkie mocarstwa, n ie 
zmiennie utrzym ują stosunki dyplomatyczne i, handlo
w e :z Sowietami, przeto też i Finlandja nie może un i
kać stosunków  z Sowietami przynajmniej zaś handlo
wych stosunków. (Stanowisko to  pism finlandzkich 
odbiega znacznie od dotychczasow ych w ystąpień p ra 
sowych w spraw ie dumpingu sowieckiego. — Przyp. 
redak. „Przegl. Pr, Za.gr,").
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SYTUACJA POLITYCZNA NA LITWIE.

Ryłaś 13.11, informuje o osadzeniu w więzieniu 
naczelnego redaktora tego pisma P. Radzeyicziusa 
i wiceredaktora p. Łabanowskiej. Fakt uwięzienia 
został umotywowany przez komendanta kowieńskie
go udziałem Radzevicziusa i p. Łabanowskiej w de
monstracji, urządzonej swego czasu przez stronnictwo 
chrz,-demokracji z powodu aresztowania przez wła
dze litewskie przywódcy tego stronnictwa d-ra Kar- 
velisa.

Lietuvos Żinios 14.11, zamieszcza na czołowej 
stronie fotoigrafję członków „Stah-lhełmu , zwolenni
ków Hitlera, zbierających podpisy wśród obywateli 
niemieckich za rozwiązaniem parlamentu, „Hitlerow
c y  — pisze dziennik — agitują wśród -spokojnych o- 
bywaiteli za przyłączeniem się ido ich stronnictwa, c- 
biecując -demagogicznie, że w riaizie dojścia do, władzy 
Oidmówią płacenia odszkodowań na rzecz państw 
zwycięskich i przyłączą z powrotem do Rzeszy kraje 
oderwane od niej po wojnie — w pierwszym rzędzie 
zabiorą od Litwy Kłajpedę i Śląsk od Polski’’. Dzien
nik ,zaznacza, że hitlerowcy w krajiu kłajpedzkim ró
wnież nie drzemią i agitują usilnie na rzecz rewizji 
granicy niemiecko1 - litewskiej. ,,Liet. Żinios przypo 
mina zadowolenie litewskich (kół rządowych z powo
du ew. możliwości dojścia do władzy w Niemczech 
hitlerowców i zarizuca narodowcom litewskim poli
tyczną krótkowzroczność.

Lietuvos Aidas 14.11, w art. wst,, nawiązującym 
do 13-ej rocznicy ogłoszenia niepodległości państwa 
litewskiego, wyraża zadowolenie z powodu znaczne
go rozwoju wszystkich dziedzin; życia litewskiego, 
podkreśla jednak, że najważniejszem zadaniem chwi
li obecnej jest konsolidacja społeczeństwa litewskie
go, bez której będzie rzeczą niemożliwą odzyskanie 
Wilna — dawnej stolicy Litwy. Dziennik zwalcza u- 
sitróij parlamentarny, występuje -ostro przeciwko par- 
tyjnictwu i podkreśla, że narodowcy litewscy nie 
saniemią dopóty dotychczasowego kierunku pioliltyki 
wewnętrznej-, dopóki nie nastąpi na Litwie całkowi
ta zagłada partyj.

Lietuvos Żinios 13.11, nawiązuje do zarzutów li
tewskiej prasy rządowej, co do tego, że prawicowa 
i lewicowa opozycja litewska dyskredytuje Litwę w o- 
ipimji zagranicznej, a t(o przez informowanie^ jej o  obe
cnej sytuacji n-a Litwie. Zdaniem ,,Liet. Żiniosi , nie 
jest winą opozycji, że ta przez ścisłe informowanie 
zagranicy o wypadkach na Litwie dyskredytuje obec
ne rządy litewskie, raczej jest winą rządu,  ̂że ten do
prowadził do nienormalnej sytuacji w kraju i nic nie 
czyni w kierunku jej złagodzenia. W końcu dziennik 
podkreśla, że opozy cj a lit ewska ma "prawo do objek- 
tywnego informowania zagranicy.

Lietuvos Aidas 14.11, zamieszcza wywiad, udzie
lony przez rektora (uniwersytetu kowieńskiego Gze- 
pinskasa, w sprawach, dotyczących rozwoju wyższej 
uozelini litewskiej. Gzepinskas podkreślił, że rząd na
rodowców, podobnie jak i rządy poprzednie chrz.-de
mokracji i ludowców, nie szczędzi sum na rozbudo
wę jedynej wyższej uczelni litewskiej, W d, c. rektor 
stwierdził zwiększenie się liczby studentów do pr-ze-

D n*. „KADRA”, Dfatfa 50, t*  786-30.

szło 4000 i zaznaczył, że ostatnio poziom inteligencji 
studentów litewskich wzrósł znacznie, w porównaniu 
do pierwszych lat istnienia uniwersytetu litewskiego,

SPRAWA ROZBROJENIA.

/ Berlingske Tidende 13.11, nawiązując do ostat
niej mowy Curtmsa, w której nie poruszał granicy 
z Polską lecz mówił o ogólnem rozbrojeniu, oraz do 
mowy min. spr. wewn. Węgier Karolyiego -o-rozbro
jeniu, twierdzi, że z tej sprawy czyni się kamień pro
bierczy działalności Ligi Narodów. Wobec przeciw
stawiania się państw zwyciężonych państwom zwy
cięskim oraz wobec nieobliczalnej polityki Włoch 
rozbrojenie ma przed sobą bardzo trudną drogę.

La Tribuna 13.11, zarzuca Francji, że w sprawie 
zbrojeń morskich zajmuje stanowisko jednostronne, 
gdyż tylko od Włoch żąda ustępstw a sama nie jest 
do nich -skłonna. Również i obecnie po przyjaździe 
delegata Craigie prasa francuska jednomyślnie radzi 
mu zwrócić się do Włoch, aby one obniżyły -swój to
naż, chociaż to samo żądanie można postawić Fran
cji. Wobec tego opornego stanowiska -Francji uważa 
autor położenie -obecne pod względem, -rozbrojenia 
na morzu za zupełnie podobne do staniu -z przed kon
ferencji londyńskiej w jesieni ir. 1930.

SYTUACJA GOSPODARCZA WE WŁOSZECH-

11 Popolo d'ltalia 8.11, w art. wst, wzywa do ba
dania metod wytwórczości na podstawie ostatnich 
zdobyczy nauki, do usiłowań w kierunku zaspakaja
nia potrzeb kraju własnemi wyrobami a jednocześnie 
do wzmożenia rywalizacji z innemi krajami w zakre
sie wywozu celem uzyskania jaknaj wyższego stopnia 
rozwoju gospodarczego.

DALEKI WSCHÓD.
W isty 10.11, donosząc o ukazaniu się oddziałów 

chińskiej airmji czerwonej w  okol. Jantsi twierdzą, że 
fakt ten zasługuje na specjalną uwagę. Do ostatniego 
czasu powstania włościan chińskich w tej okolicy wy-' 
buchały sporadyczne, jednakowoż nie posiadając o- 
parcia o czerw. arm. były zawsze tłumione przez mili" 
tarystów chińskich. Ukazanie się armji czerwonej na 
północ od Jantsi jest dowodem, iż ruch komunistycz
ny w Chinach w dalszym ciągu szerzy się, i że kiero* 
wana przez chińską partję komunistyczną arm ja czer
wona powoli opanowuje coraz większe tereny Chin* 
W ten sposób rewolucja chińska uczyniła nowy krold 
naprzód i przerzuciła się na prowincje położone zd 
rzeką Jantsi.

ARTYKUŁY NIEUWZGLĘDNIONE.

Berliner Tageblatt 13.11. Z o ll-P o litik  oder Agrar - Poli- 
tik, — 14,11. Lord Cecil und die Abriiststung.

Bert. Borsen - Courier 14.11. Paneuropaische Illusionen.

Reichspost 8.II. Die Seele Amerikas.
Neue Freie Presse 8.11. W ioston Churchill. Optimismu* 

trotz der Schwierigkeiten. D ie Zukunft des Abrustungspro- 
blems.

Neue Freie Presse 15,11. U. Hoover. Der Kampf gegen d is 
Krise.
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